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Samochód sześcic-osobowy
L’mousine, N. A. G 4 cylindry, 30 HP. w zupel

nie dobrym stanie, z gucnaml,
d o  s p p f e i a n i t
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sza się o kierowanie zgłoszeń pod adresem: T-wo Saturn
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Dziś i dni następne 
Dl m lo d z itź y  dozw olone

T A R G A N  Z W Y C IĘ Z C Ą
Serja II i ostatnia.

Ekscentryczny z przygodami dram at w 7 częściach.

ANONS! Od poniedziałku 16 maja r. b. ANONS! 
Ukaże się arcydzieło A m erykańskie w 2 serjach 

I s e r j a

M y t k O z  K o f r l e l n l c y
 Sengłojjno -  sw antarniezy dramat kaida serja  po 6 es.

W idzimy, z s jlan is  na Sybir, bant w ięiaibw , neieoika ta k a ry o h , po­
goń kozaków za w ięin iim i, niewola w sspeltnge bandycki*] i ia n o .

D r .  m a d . 1968 Lecznica 
chorób kobiecych

Dr. L EYSYHOfTTA
SOSNOWIEC, ul. Małachow­

skiego Ni 11
SOSNOWIEC, Dęblińska 7, ' przyjęcia chorych 10 - 12 i 5 - 7

przyjmuje od 9—10 i od 4—9, i ł000
M s n u i s i r a r a n i s n  w a n  a a s n

T. NELID9SIA
choroby wewnętrzne

sp icjilm t ć: charohy płuc

Z drow y objaw.
W ostatnich dniach Oj­

czyzna nasza przeżywała 
chwile wielkie, podniosłe, 
historyczne W obliczu 
walk zaciętych Górnośląza­
ków o wolność i zjedno­
czenie się z Macierzą — 
ustały waśnie, znikły kłót 
nie i swary. Cały naród, 
wszystkie jego warstwy i 
wszystkie stronnictwa połi 
yczne skonsolidowały się 
na gruncie poczucia solidar 
ności i siły w żywiołowym 
proteście, skierowanym 
przeciwko krzywdzie, jaką 
nam chciano wyrządzić. 
Krzywdą ludu śląskiego — 
stała się krzywdą narodu.

I naród ten gromkim 
głosem na całym obszarze 
Rzeczypospolitej upomniał 
się o sprawiedliwość.

Nie było miasta nie by 
ło wioski w zapadłym ką 
cie kraju — któreby nie oz

wały się jak na głos złotego 
rogu, budzący nas z uśpię 
nća do życia, do czucia 
się w tętno serc najmlod 
szych braci naszych — 
Górnoślązaków. To, co sta 
ło się na Śląsku — jest 
niespodzianką nietylko dla 
Niemiec i Europy całej, a 
le i dla Polski. Któż mógł 
pomyśleć, że lud polski na 
G Śląsku, germanizowany 
przez 600 lat, wydziedzi­
czany z języka ojczystego, 
ziemi i praw ludzkich i za 
mieniony na posłusznego 
niewolnika w rękach satra 
pów germańskich — tak 

; groźnie i tak wspaniale za­
dokumentuje twą polskość 

A jednak żyła w nim 
ta siła fatalna, która dziś, 
w obliczu świata, uczyniła 
z Górnoślązaków bohate­
rów, jakich imiona prze 
kazane będą potomności i 
w pamięci przyszłych po­

koleń złotemi zapiszą się 
zgłoskami

I oto dziś cała Polska 
chyli się w kornym hołdzie 
przed szarą bluzą robotni 
ka i kapotą wieśniaka śląs 
kiego. I oto kraj cały z 
dumą patrzy na niewiastę 
górnośląską, na inteligencję 
polską tej ziemi umęczo­
nej na dzieci katowane, on 
giś za polskość bezlitośnie 
co krwią serdeezną zadzirrz 
gają węzeł łączności z Pols 
ką, węzeł, którego odtąd 
żadna siła rozerwać nie bę 
dzie mogła-

I dlatego czy nieprze­
jednany prawicowiec — 
konserwatysta, czy umiarko 
wane żywioły narodowe czy 
skrajna lewica socjalistycz­
na - -  wszyscy dziś przez 
solidarność braci śląskich, 
którzy w walce o wolność 
nie brali pod uwagę prze­
konań politycznych walczą­
cych — muszą przyznać, 
że w Narodzie naszym jest 
tężyzna i siła ducha, która 
nas narodem potężnym u- 
czynić zdoła.

I życzyć by sobie tylko 
należało, żeby ta siła, ten 
duch patrjotyzmu, to po" 
czucie solidarności — łączy 
ły nas nie tylko w chwilach 
niebezpieczeństw i walki, 
ale i w pracy cichej, a wy 
tęźonej nad odbudową na 
szego kraju.

Ze ten zdrowy objaw 
istnieje — to daje się wy 
czuć na każdym kroku.

Chodzi tylko o to, byś 
my i nadal umieli rozumieć 
słowa wieszcza: „w szczęś 
ciu wszystkiego—są wszyst 
kich cele".

Józef  S - k i .

Eksperymenty.., 
eksperymenty..

Państwo poi*ki*, właściwi* 
i r ś  władza s u m ,  tyj®- pod ha 
słam eksperymentów, Dowa- 
dam tsgo powódź najrosmait 
eiycb deki stów iroiporeądztń, 
„popychających brytu świata aa 
esowe tory*. Szczególną pasją 
„barsymarków" odtnaciaią ei* 
podobao rółni dok torsy mato. o 
polscy, usuwający gorliwie 
„opleśaiaią korą" i uwalający 
krainą domowego wykształcę 
nie — jak zówlą Kongresówką 
— aa stacją doświadcaalną do 
swoich pomysłów, nie tresscsąc 
sią zresztą o to, czy wprowa­
dzane przez nich reformy są 
pożądane prsez autochtonów.

Zapewne wychodzą ze ittissne 
go u łożen ie , że ladii* nauki 
s ic  pytają wszak żaby ani Świn 
ki morskiej, ani Innego królika, 
podczas wiwisekcji; czy to 
sprawia Im przyjemność,

O przejrzystości etyle tych 
mnogich rozporządzeń można 
wnioskować z następującej 
próbk':

„Stopą podatku oznacza sią 
według załączonej tar-f'. Ce­
lem obliczenia podatku należy 
od czystej wartości otrzymane­
go majątku potrącić sumą rów 
nającą sią najwyższej kwocie 
bezpośrednio poprzedzającego 
stopcie wartości. Od reszty 
wymierza sią podatek wediog 
stopnia wartości, pod który pod 
pada cała czysta wartość otrzy 
msntgo majątku, od tumy po 
trąconej zaś ten podatek, któ­
ry pizypada według stopnia 
wartości bezpośrednio poprze­
dzającego”,

Aut ntyczae i dosłowne. 
Patrz Dsien. Ustaw, Nr. 49 etr. 
853. Prawda, jakie to jasna 
i zrozumiałe dla prząciątaego 
śmiertelnika, którgo ustawa ta 
ka ma obowiązywać? Wpraw­
dzie znajomy mój hipochondryk 
aazywa to austrjeckiam gada­
niem i jest zdania, że wykła­
dający w ten sposób swoje po­
mysły twórcy ustaw, przezna­
czanych dla szerokich mas pu­
bliczności, winni być., okuci w 
kajdany i przybici do tsczkl 
ae, ale on pewnie przesadza.

Lecz nie o stylizacją tym 
razem mi chodzi. To tylko w 
nawiasie. Chodzi o bezczel­
ność a nawet szkodliwość za­
rządzeń niektórych. Miądsy in 
neml mam tu na myśli, ogło­
szone aie tak dawno w D zien­
niku Urzędowym rozporządze­
nie Ministerstwa Sprawiedli­
wości o skoncentrowanie w za 
sadńs wszystkich sądów poko 
ju na prowincji w miastach po 
wistowych i o przekazywanie co 
rok ukończonych spraw tych 
sądów do sądów okrągowycb, 
Jaki t ł f  geniusz podszepnąl te 
pomysły Miciiteratwu, trudno ed 
gada^ć. Nieszczęśliwym jest też 
zakaz pisania podań dla włoś­
cian w sądach pokoju na wsi, 
Ze zarządzenia te krzywdzą 
ludność wiejską 1 są nieuspra­
wiedliwiona, uzasadniłem to 
bliżej w Gazecie Sądcwtj War 
szawskiej (Nr. 8 i późniejsze) 
do której ciekawych odsyłam— 
bodźcem do czego było mi „za 
wołanie* sądsiego p, Krzeti- 
mowskiego, który w pracy awsj 
pod tytułem „O naszej działal­
ności prawodawczej* drukowa­
nej w tejże gazecie, dziwią sią 
że nasza publiczność tak po­
tulnie traktuje owe liczne prze 
pisy, gmatwające coraz bardsiej 
nasze życie społeczne i praw 
ne,a nawołując do surowe| kry­
tyki, która powstrzymałaby nie 
fortunnych projektodawców. 
Nie przypuszczam aby władze 
aasse chciały „urządzić" (na 
wsćr smutnej pamiąci komitetu 
urządzającego) obywateli wiej­
skich wbrew icb woli i życze­
niu,

Tymczassm ta wola bynaj­

mniej c is  idzie w parze z za­
mierzeniami naszych urządzaj 
jących. Dowodem tsgo  ̂ są u-l 
chwały zgromadzeń gmianyct 
tych gmin wiejskich! dó którycł 
przedo-taly sią już wieści 
proiektąch rządowych,

Uchwały takie zapadły 
ostatnich czasach w  gminach! 
Niegowr, Choroń, Ztrki i innel 
W nich włoścjanie .gorąco prof 
testują przeciwko kasowanie 
l ib  przenoszeniu sądów pokoju 
ze wsi czy missteczsk do miasj 
powiatowych czy innych, wyj 
chodząc ze słusznego sałożecisl 
że sąd poko|u jest dla dogodj 
nośrl ckolicznych misszkańcós 
— nie zaś odwrotnie — i po"j 
winian być bliski i dostępny 
dla ludności. Żądają też, z tycli 
samych wzglądów pozostawiaj 
nia ar chi s. ów tych sądów na 
miijscu, jak było dotąd przez 
blizko pól wieku. Proszą wresz 
cis o uchylenia zakazu co dq 
pisania prsez pisarzy sądós 
pokoju na gląbszel prowincji 
podsń dla ludności wiejskiej| 
aby jej nie wydawać na ług 
pokutnego’ doradztwa, &mij 
ca Z erki domaga sią prócs 
tego skasowania respektoi 
nych dotąd (tak) zarządzeń o4 
kupaatów, rosbi ających gminy 
i okrąg sąda pokoju w Zerkać' 
pomiędzy dwa sądy: Żarki
Koziegłowy,

Prataażają też zebrani s
gmłaae przosśwko rozbijania 
istniejących obecnie gmła wiej! 
ekiafa, aa mniejszo jednostki 
tworzenia na waór gałfeyjsk 
małyah gmża (ko i takie pro-| 
jekty tacją sią podobno w nis-j 
których głowach), przez cs 
zwiększyłyby sią nadmiernie 
wydatki ludności na adminis-l 
tracją gmin, budową lokali i tdj 

I gdyby panowie „ursądająf 
cy" zapytali uprzednio wszyst­
kich pozostałych tubylców,| 
którzy ma|ą być urządzani, jat 
sią zapatrują aa powyższe kwed 
tje, z wszelką pewnością usly-l 
azeliby taką samą odpowiedźj 
Ala oni sią nie pytają. Widoci 
nis sądzą, i ł  sami posiada|ą ta-| 
jamnlcą „uszczęśliwiania lod u  
kości*. Więc eksperymentują^ 
Maże te ucbwaiy ot.zeźw b  
nieco ich zapędy reformator-l 
skre. Nie moźaa przecież ek«-| 
perymentować na żywem cielni 
epołsczsńitwa, bas zgody te] 
goż społeczsńitwa. Przestrogą 
niech będzie fakt, że gdy 
niedawno w miasteczku Janon 
wie (pow* Częstochowskiego] 
zabierano się, wbrew woli ludj 
ności do przeniesienia sądu pc 
kojo, mieszkańcy stawił! opór! 
zrzucili naładowane już aa w oj 
zy akta sądowe i nie pozwolili 
na przenoelny. I sąd pozostał] 
Jest to poważne memento. Ni 
dalekim bądzą — zdaje sią 
od prawdy, gdy powiem, żs 
nawet gdyby owe eksperymenj 
ty wprowadzono tu i owdzie 
czyn niedługo—pod naciskieo 
przemożnego nakazu życie 
powszechnego życzenia ludnoś 
ci wiej skis j, wypadnie Je cof-j 
nąć. Lepiej wiąc nie ekpery- 
mantować,.,

Piotr Jfdruate.k
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Kroniki.
— Jub ileusz  A. A. Kryń- 

kiego W bietącym roku ob- 
hodsić będzie pląćd*iesiycła- 
•cle działalności pedagog’cinej 
znany polonista aobecnle prcf. 
niw. wi'-ar, Adam Antoni

jńłk*. U ^ d c w is  i i^m patr 
y profaaora postanowili uczcić 
sałogi ttgo działacza na polu 
aukowem, prześladowanego 
rzaz rząd rosyjski, i wybrali 

tjm  cala apasjalny Komitat, 
calu uczesania proiaaora-ju 

tlata |aat pro|aktowan«: ursą- 
zanfe uroesyztaj akadamji w 
uli uałwerstytetu w niedzielę 

. 12 csarwca tb .,i wręczania 
drsau oraz wydania fubilauizo 
a jsdaego z diiei A. A. 
riń«klage. Wazyatklch bylyćh 
ctnfów, łączących tiy z po* 
yiazym zamierzaniem, komitat 
praaza do uczaatniczania w 
roccystości eras o nadsyłanie 

ak asjrychlsjiz* składak - r r u  
zmierżone wydawnictwo pod 
drenem: Bank Zachodni, War* 
zawa ul. Fradry oddziałami*)? 
ia warszawskie craz w Łodzi 
Poznaniu.

—  N a rzecz p om ocy  óla 
rac ślązaków  p. Staniała w 

olski »łożył do rąk Komitatu 
ieaienia Pomocy Górńośląia 
om w Soanowcu 10000 mk. 
ąd*imy, ta  dotychczasowi hoj 
i ofiarodawcy, których wymle

limy znajdą licznych naśla- 
OW CÓW t

— I tacy odryw ają zam ki?
tych daiach zasądzony zoz- 

i p rta s  Sąd poko|u|jna 3 mie 
iąca wiyiieola właściciel domu 
: Soinoweu, niająki Jan Na- 
rocki, którego policja prsyła- 
ałe na oderwaniu 2 kłódek i 
amku w nierachomaśei p* Gro 
a przy ul. 0«tregórskiej< Na' 
rocki snaay ju ia był ponogs 
sanów atrazy obywatelskie), z 
odobaych sprawek, (a)

a -  Z Sądu pokoju. Z dniam 
m ija rb. weszło lu t w tycia 

osporządieniet „r Ministerstwa 
prawiedliwoici >,na t podstawia 
tórego Sąd poko|ubydzie°rcz- 
atrywal sprawy baz udziału 

awników. Grzywny za niasta 
leśnictwo świadków zoftają 
odwyższone 10 krotni*. Opia 

JT sądowa w 'prawach j cywil- 
ych i karnych t odwyższone 
oataly z 2 proc. 'n a  3 proc, 
płata od wazwzń świadków 
sprawach cywilnych ustało- 

ą zottała na 20 m k.. od dołą­

czenia wezwania. Opłaty kan 
celaryfns od wnoszonych ekarg 
podwyższono do .20 proc.

— R ehab ilitac ja  W swoim 
Czasie usuniąty został bsz >.-ska 
sanie przyczyny za szpitala 
apidemicznago w Siewierza fsl- 
czar p. J. Zabrowak', dzięki in 
trygom i złośliwości pseedo-le- 
karza R. Łęczyńskiego* Jak 
aiy jednak dowiadujemy, p. Z 
z dniam 1 maja tb. otrzymał 
ponownie posady, które) go poz 
bawiono, bo saangatowaia go, 
|ako felczera Kasa Chorych la 
trygent i b. zecer tłoczni kra­
kowskie) usiłował ulotnić aiy z 
miejsca obecnego pobytu ale 
zmuszono go do pozostania a t  
do wyniku śledztwa, które to ­
czy eiy w {ago sprawia.

— M ądre ; załatw ienie  Je 
dsn z czytelników będiińsklch 
p. K. pisze nam. (Bzsk Han­
dlowy, oddział w Bądzinia wy 
rzucił na brak przos komorni’* 
ka niejakiago Głowackiego, >■ tó 
ry mlesskal przy „.synu, weź* 
nym Banku. Syn siaty  w wo) 
iku i, broniąc Polaki [cale*, nie 
mota obronić ojca przsd samo­
wolą i gwsłtam Banku [Hsndle- 
wago... Magistrat, miast ująć 
stą za Głowackim i nie dopcś 
cić do tego, aby Bank wyrza 
ceł starca z mieszkania roswią 
zuja sprawy po jswojemo: w y­
rzuca robotnika, niejakiego 
Czarneckiego z mieszkania u 
Jydraltkisj —■ i sprawa zała­
twiona!.,. To siy nazywa umie 
jytność załatwiania spraw... Tu 
dedsć należy, t e  dyrektor Ban 
ku jest .prezesem" Rady mtejs 
kiej w Bydzłni*. W porządku...

— Też lojalny („obyw atel" 
i u rzędnik . W domu N, 4 
przy ulicy Nowa) zamieszkuje 
niejaki Paweł Duś.rcejanin, pra 
cownik kolejowy dyr. Wares? 
pomiydzy nim a lokatorami te ­
go domu wynikały czysta 
aprzaeski aa tle obecne) sytu­
acji w Polec* na co D. zawsze 
reagowa w uwłaczający Rządowi 
polskiamu i haniebny sposób, 
Ł* to pociągsiyty został do od 
powiedz lalności sądowa), W 
ubiegły poniedziałek stanął|on 
przed sądem pokoju, który, po 
zbadania świadków, zasądził 
Dasia na 2 tfgodni* aresztu. 
Oskarżony pragnąc wykazać 
swoja alibi " sprowadził na po* 
siedzenia Sądu kilku świadków 
polaków, którzy jednak nic kon 
kratnego w jego obronie, pomi­
mo badań w sądzie nie powia 
d;i®li. Z uwagi, ża postypowa 
nie Dasia jezt obrazą p;ństw a 
i ta  Duś znajduje tiy na tłaż- 
bi* państwowej, |S ąd  postano­

w i EUGENJUSZ MORET.

Janiec p lja rtó w ,
—- A wiyc tak — rzek! — 

mówmy otwarcia; .Hsleno, od­
powiada) za mnie, Pytsm siy 
aamago siakie, czy byłem do­
brym kuzynem, czy z mego oso 
blstego majątku, zabranego 
dwudziestopięcioletnią pracą, 
eatem co komu dłużny.

— Co za pytania? ty czło­
wiek najuczciwszy z ludzi,.

— A jednak widziiz, rodzi* 
na mnie oskarża. Bogaty mó­
wią, nam pozwala amiarać z 
głodu.

— Przeciąż ciy zawsze znaj* 
dowali, gdy zachodziła tego po 
trzebsi

— Tak, to prawda.
— Czy to twoja wina oj 

czulko, js te li zle sprowadza 
ich na drogę nyd.y?

— Tak, ale bo widzisz nie 
raz bywają okoliczności.

— Cóż ze myśli przycho 
dzą ci dziś do głowy? Martwizz 
aiy o ludzi, którzy ciy wcale 
nie kotłują; założyłabym siy,

ze to ten nlepossciwy Gautrot 
Jest przyczyną wszystkiego,

— Acb, tak niestety Ga 
utrotl

H tnryk Massias wazedł a 
ałntący zaanonsował pana G a­
utrot.

— On tul — zawołała H i- 
lena nie zwracając prawie uwa 
gi na Hmryka.

— Tak, to ja go wszwuUm 
chcy zażądać pewnych objaś­
nień od niego,

— Od niego ob|tśn!*ń, po 
co? Łykam siy go.

— Teraz ty niepotrzebnie 
wdajesz eiy w nieswoje rzeczy 
a ponieważ właśnie przybył 
już ktoś, którego oczekiwaliśmy 
z tekiem spragnieniem — do­
dał z uśmiechem apoglądając 
na Henryka — zaprowadź wiyc 
twą oi ary do parku, mnie zaś 
zostaw esmsgo z tym n!a~ 
godziwcem, ,

Hslsna wstała jakby z nie 
chęcią, a pocałowawszy ojca w 
ctoio, ujęła Henryka pod 
ramię.

— Chodź pan — rzekł® — 
mamy ze sobą na pieńku. Od 
pewnego esaau zdsja m) siy, 
te  pan mnie zaniedbuje. Nie­
prawdaż, ojczulku?

wił kopjy wyroku w tej spra 
wie zakomunikować władzom 
kolejowym, któro, n!e wątpimy 
tśuną Dusia z zajmowanej po* 
sady, pouczając go tern, jak na 
leży tiy zachowywać wobec 
tych u i których siy znajduje 
chleb i opieky.

— .V icto r ja" zw yciężyła 
W  dniu 8 brr, na boisku T-wa 
Sportowego przy ul. Piłsudskie 
go cdbyiy eiy zawody piłki no­
żnej pomiędzy T-wem Sporto 
wem .Victoria I* i U  pp, Z%- 
wody dały rezultat 3 do 0 aa 
korzyść Towarzystwaa .V ictor 
|a". Sędzią matebu był pan 
J. K.

— Co taż ro b i naaz O d­
dzia ł T w a K rajoznaw czego?
Zaczął siy mej-ssjlepsza pora 
dla wycieciek po kraju, Ale 
|akoś nic nie alyszymv o dzia­
łalności T we. A cskcdfcl Gdyby 
tak znalazła się inłcjstywa 
mieszkańcy wogóle a szczegól­
nie młodzież — mieli by spo­
sobność oJstcbnąć ś e ii te m  po 
wletrzeml p tzsać  krsj bpisf.

— Spłata  zaliczki. Reda 
mieistrów sew łsdom ia urzęd­
ników, że term n spłaty zaciąg 
olątsj przez nich potyczki w 
posted zasiłku zwrotnego wyz­
naczony początkowo na kwle 
citń  został przesunięty na d. 1 
sierpnia r. b.

— N asze pogrzeby ,G <-#*-
banie oma łych jest nietyiko 
jednym z obowiązkowych uczyń 
ków miłositrnycb, ale ssls tn ia  
od okoliczności [e t również od 
daniem hotda ostatniego smar- 
łemn, lub wyrazem współctucia 
dla rodziny, czaaem zaś bywa ol 
brzymią manifestacją żałobną. 
Nawet na wieść o śmierci wro 
ga esobietego zastanawiamy siy 
czy nie byliśmy przypadkiem w 
sądach zbyt surowymi, niewy 
rozumiaiymi, czy wina nie wiyk 
aza była po naszej atronie. I 
idsłtm y ze trumną zmarłego 
który może za życie był nam 
nieżyczliwy, rozumując, te  źla 
jest, gdy los ładzi żywych po­
ro  śni, ale zmarłemu nawet wro

Sowi spokój eiy od nas należy* 
est ta głęboki, podświadomy 

szacunek dla tych, którzy ode­
szli w mgłę tajemnicy nigdy 
nieodgadniona) spowity k r*j. 
Mówimy wtedy o majestacie 
śmierci.

Czy pcgrseb? nasze w mieś 
cle mają iito tae piętna powa­
gi? Widzieliśmy za trumną idą 
eycb obojątcie, rosmawlafących 
głośno, nawst śmiejących sf«. 
Widzieliśmy d Jec i goniące tiy 
z wrzaskiem wśród orszaku ta

— A tik , tak, w istocie,
— Mam p tł ie  kieszenie 

wyjaśnisń, droga kuzynsesko.
— Których nie chcę słyszeć. 

Widzisz peo, ju t jedenaste,
— Bez d.issiyciu n iau t ku­

zynko, a psństwo jadacit śnią* 
d i n e  dopiera o dwunastej,

— To też bydy misia doić 
czasu na rosprawienis tiy a 
panem.

— Stuty ci wiyc kuzynees- 
ko, przy deserze, będziemy już 
sądię, w najlepszej zgodzie — 
odparł Henryk, podając ra­
mię Helenie,

G iu tro t wszedł i usiadł n a ­
przeciw pana Tailbouis na
krześle, opuszczouam przed 
chwiią przez jego córkę.

— Pisałaś do mnie, Tailbo* 
ula, przybywam wiyc, choć 
choć prawdy mówiąc, nie wiem 
dobrze, dla czego oderwałem

.siy od zwykłych zajęć; dość
że przychodzę, prawdopodobnie 
dla tego, ażeby znowu zostać 
upokorzonym; nia chciałem clę 
poabawić tej przyjemności, trze 
ba przecie coś uczynić i dla 
kuzynów,

Tailbouis, wsparty na rykacb 
nie odpowiedział zrazu.

Można byłoby sądzić, ża

łobnego. Widzieliśmy ludzi głod 
nycb eiesdrow rj sensacji, py 
dzących na oślep na cmentarza 
po grobach do miejsca, gdzie 
ma być trumna złożona, by sta 
nąć jaknajbiiżej roddny, by n a­
pawać się wldukism jej bólu. 
Czy tak być powinni? Przyj­
rzyjmy tiy, j*k wyglądają gro­
by na naszym cmentarzu po 
pogrzebach. Stratowane z obła 
menem' krzyżami, zeissezonem 
kwieciem i t. d,

— Jeszcze  p rzen iesien ie
Sądu. Widocznie dla smnie| 
azenia (I?) wydatków Sądy Po­
koju znajdujące eiy w tutejszym 
powiecie ma|ą być złączone w 
jeden w mieście Bydziałe. O 
Sędzia w Koziegłowach pisaliś­
my w tych dniach a teras do­
wiadujemy tię  te  i w C*eledd 
ma być ekasowena takaż fntty 
tucja. Urzędowa koreeponden 
cja ju t zoitała przeprowadzo­
na, Uskutecznienie tego proj k - 
tuu byłeby wielką niedogodnoś­
cią dis przemysłowej ckoiicy, 
przeto Z trząd miasta wystąpił 
z prośbą do M>ni>t«rstwa S, r*- 
wiadliwości, ażeby na satadsi* 
umotywować*;ch okolic ności 
S td  Pokoio pozostał nadal w 
C siadz , W isdie prsedewssyst 
ł«m powinny mitć na nw tdse 
dog-odneść dU obywateli, a nie 
przeciwnie jak to ma miejtce 
z Kasą Skaibową w której żą­
dają .osbistsgo złożenia* dekla­
racji podatkowej'Mob też wpła 
cecia należności. Przed samie 
rem przen!e*iecia jakieś iasty 
tucji należy wysłuchać opiaijy 
i żądania zainteresowanych 
mieszkańców.

G rzyby tru jąca  Wobec c- 
trzymanie wiadomości, że ostat 
nio w handlu ukazały eiy gray 
by anazone, mieszane z gatun­
kami trująceml, polecono kiero­
wnikom urzędów podwładnych 
głównej komendzie policji wy­
dać podporządkow nym sobie 
organom polecanie zwrecenia 
baczniej nwagi na gatunki grzy 
b ó r , będących w sprzedaży 
i w razie ujeweiecia podejrza­
nych grzybów tekowe koc fi i- 
kować i przekazywać próby do 
analizy urzędowi zdrowia, za 
wizdamicjąc o tern M igi straty.

Z m yśli N apoleona Poda|e
my p n lej garść myśli wypo- 
wkdztaaych przez Napoleona 
które ze względu na to, żo 
dziś spolfciaństarc, święcąc ro 
canńą Jego śmierci — wspomi­
na J igo  czyny i zajmsjr cię, 
Jrgo życiem — zainteresują 
czytelników, Oto one;

.Łttw iej rządzić ladźml 
przy pomocy ich grzechów

esy namyślał, Jakich ma użyć 
wyrazów, ażeby trafiły do 
celt*.

Jakkolwiek blad*, czoło je 
go odzyskało wkrótce zwykłą 
pogodę.

Gautrot, przeciwnie, maiy, 
krypy, ot ly, z czołem nizklm i 
wypukłem, z oczyma zapada­
mi i pełnami czerwonych żyłtk, 
z nosem przypłaszczonym, z 
policzkami trędowatymi, z war­
gami grubemi wilgotnsml, trys­
kał cez wstydem i chciwością; 
wyczytać je można było w 
każdym rytie jego szpetnej 
twarzy.

— Dla czago nie byłeś 
wczoraj na zebraniu ftmillj- 
nem? zapytał TaUbouls,

— Dlaczegóż? Bsrdzorzecz 
prosta, ponieważ byłem zby­
teczny*

— Zkąd wiesz o t«m?
— Csy przy puszczasz, że 

jestem o tyle głupi, że jestem o 
tyle naiwny ażebym uwierzył 
bodaj na chwilę, że podzielisz 
e ę z nami majątkiem, który ci 
spadi z obłoków? lani wierzą 
w to, warjacf; niechże siy ła- 
d ią , jeżeli im tiy to dobrem 
zdaje, Ja bo już pogodtilem 
się z losem. Bsleś bogaty, siusz-

niż przy pomocy cnót." 
.Criowiek nie me przyjaciół 
— ma ich raczej jego powo- 
disate."

.C  łowiek który pozwala żc 
ti»  rządzić sobą, przestaje być 
sobą ni* jest równ e* cleniem 
żony — jest nlczam."

.Najlepszy sposób dotrzy­
mania tiowa — nigdy go nie 
dawać."

1 teatru.
Do soboty włącznie prsedsta 

wień testru Ctarnockisgo w 
Sosnowcu ni* będzie.

Na nadchodcące Z'elone 
Świątki tsk w niedzielę, jak w 
ponł»deial*k dana będą po dwa 
prreditaw ienia o specjalnym re 
prrtuarE*.

Kasa dziensa sprzedaż bi­
letów rorpossąła

— Dziś w D ąbrow ie 
st«ranieai komitetu pomo- 
cr powstańcom górncśl<t*k>m 
W itlki spaniały Koncanrt-Ka 
b*vet »

— W czw artek  na  S aturn ie 
n« dochód pomocy powstańcom 
gór!>cślątkim st«rsni«m miejsco 
wego komitatu .M ajor ułanów"

— .H alka* w Szopienicach 
zrobiła tilne u raten ie  na mirsz 
kańcaih ciiej enwTcb, Wszyscy 
gremjtlafs łącznie z okolicami 
w)bi*rają tiy na pr?ed*tavi - 
ni* ssbotaie, które z powoda 
cgraniceenla czasu dane będzie 
og  6-ej wieci. Przedstawienie 
poprzedzi' przemówitoie. Dla 
c ła te itn iz  powrota publiczność 
ci z teatru wobec niepotiada- 
nia specj-laycb przepuittk  złu- 
i»ć  będą bilety teatralne, któ 
re zachować ntleży.

Rodacy!
pomagajcie, czemkto 
może Górnoślązakom 
w ich świętej walce 
o wolność!

Składajcie dla nich 
oiiary pieniężne i w 
naturze.

nie więc, ze ciy więcej wzbo­
gacono, C j do naa, biedaków 
i nędzarzy, i'to wszak otwarte 
są wrota szpiialów, tam nasze 
miejsce.

— Zawsze ten sami Al* 
zobaczymy, czego mi wyma­
wiasz? M tjętku? Czyż nie zdo 
b;łsm  go uczciwie? Przed trzy 
d d s ita  laty przybyliśmy obij 
do Paryża, bez grosza, bez eta 
nowiiks, bsz poparcia, sieroty, 
ale z zapałem do pracy i z 
postanowieniem wytrwania!

— Tsk, i byliśmy krewny­
mi naówczaal

— Urodzeni w jedaym dniu 
nawet z dwecb kebist które by 
ły sioitrami i które nigdy ule za 
pominął) o tern, wzrośliśmy ra ­
zem, bawiliśmy siy rasem ra­
zem chodsąc do - 1 szkoły 
1 rasem pracu|ąc, byliśmy 
więcej niż krewnumi byliśmy 
braćmi uaów ciail

— Myślałem, ża jaż za ­
pomniałeś o tem.

Nie, nigdy sie zapomnę tych 
pięknych dni młodości.

(c, d a,)
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b iz o n e m  mieście
tćen it ntoeinago ew iidk i),

'zoraj w kwaterze 
potńciej w pobliżu gra- 
niAzyskałem przepustkę 
Ddztwa grupy wschod- 
v: ^K atow ic  i korzys­
taj* uprzejmości komen- 
dadojechałem samocho- 
de^o Bytomia.

drodze spotykałem 
ws^ie większe lub mniej- 
szdUpy powstańców w 
ub*ch (cywilnych, nie- 
jcdrotnie z opaskami na 
lev ramieniu i z kara- 
birf-

lejzyła mnie ich dziar- 
s iistaw a, i sprawność 
wcbwa „Hallerssoldateń* 
o tych tyle niemcy się 
ro*iją w swych gaze- 
ta f  nie widziałem nig- 
dzi Tu i ówdzie tylko 
zary łem  stare mundury 
w<fOwe niemieckie.

Bogucic wyruszyłem 
ju£szo do Katowic, prze- 
ch^c przez dwa łańcu- 
cbA&cówek powstańców.

5Utnia l>nja placówek 
znAje się ju i w głębi 
mi* przy ul Fryderyka 
(F^chstrasse).

ńcówka ostatnia stoi 
r l^ z^ k ad ą , która zamy­
ka tern miejscu ul. Fry- 
dete.

Cykadę zbudowano 
z ihaitych sprzętów drew 
niich, żelaziwa, drutów, 
wdg wszelkich reguł sztu 
ki 'Wstańców. W  środ- 
kiArykady znajduje się 
prucie zamykane wielkim 
drem jak rogatka.

ok barykady w skle- 
^iaif^ci się lokalna ko- 
mi* powstańców. Ta 
kd°da Dowstańcza, tvl- 
kokontroluje przepustki. 
Prl komendą długi ogo- 
ne ludzi czeka cierpli­
w i e j  kolejki.

iemcy przyswoili sobie 
ju/yrażenie , przepustka* 
ktłgo używają w polskim 
ję rt. Najcenniejszym do- 
ktfńtem dla obywateli 
nitów  z m. Katowic jest 
„e6 przepustka... bez 
ktłj nawet do swego naj­
pilniejszego parku (Siid- 
pil nie mógą się dostać.

W stańcy obsadziii już 
niAko wsie okoliczne, 
a l t ó ż e  części samego 
rał* na jego peryferji le­
żą*

osiadając już formal- 
ndprzepustkę, mimo to 
nrtłem ją wizować u ko­
m n a ta  placówki przy 
btpadzie.

10 kroków od pl»" 
przy ul. Fryderyka 

spływa sobie spokojnie 
pW francuski, który ze 
słojem i filozoficzną obo- 
jęPścią przygląda się wiel 
k^u iuchowi okcło bary

■V mieście panuje spo- 
k| Policjanta lub jakiego* 
kfcek stróża bezpleczeń 

ani na lekarstwo, 
lądam się i oto sły- 
jłos chłopców^gazeciał 

iattowitzer Zeitung*,

neue Blatt, die neuste 
Naćhricbten, a za chwi- 
lę ku memu zdziwieniu roz­
lega się: „ Oberschlesische 
Grenz -Zeitu ng *! Ostatnia
gazeta to organ przychyl­
ny Polsce, najbardziej znief 
nawidzony przez niemców, 
uważany przez nich, rozu­
mie się za sprawcę niemal 
ruchu powstańczego, kto" 
ry, zdaniem niemców, przez 
p owtórzoną przez pismo to 
wiadomość o propozycjach 
aljantów dał hasło#do  pow 
stania.

Niemcy wskutek oblęi 
żenią, nauczyli się nagle 
mówić po polsku, z pola­
ków zaś ci którzy obawiali 
się mówić po polsku z ra ­
cji napadów bojówek i ter­
roru, nikt niemieckiego ję 
zyka nie używa. Katowi­
ce już obecnie czynią w ra­
żenie miasta polskiego. Na 
ulicach widnieją rozlepione 
dopiero co plakaty Komi­
tetu parytetycznego, utwo­
rzonego w Radzie Miejskiej 
z Polaków i Niemców w 
lównej liczbie, który regu. 
luje sprawy przepustek. 
Tłumy niemców czytają je 
Angielski kontroler żywnoś 
cicwy podał już do wiado­
mości mieszkańców układ za 
warty między powstańcami 
a władzami koalicji w przed 
miocie zawieszenia broni na 
linji demarkacyjnej Żydzi ka 
towiccy pośpieszyli zaraz z 
deklaracją lojalności, wo­
bec radnych miejskich po­
laków, w stosunku do Rzei 
czypospoltej Polskiej byle­
by tylko dano im pokój.

Dworzec kolejowy po­
zostaje nadal w rękach fran­
cuskich. Dotychczas niem­
cy katowiccy łudzili się na­
dzieją, że otrzymają pomoc 
od anglików i włochów — 
osławionyc h przez nich „bo 
haterów i obrońców wol­
ności*, ale obecnie czują 
cały ogrom zawodu nie wi 
dząc tej pomocy...

Istnieje przypuszczenie 
że w ciągu dwuch dni po­
prawi się aprowizacja i

wznowiony będzie ruch 
kolejowy, który pomoże 
niemcom powrócić na łono 
„Vaterlandu“ wgłąb Nie­
miec...

J. S-ki.

zamulaniu
Obsadzenie f? rytorjów 

polskich
NAUEN. (EEx. Radio). NU- 

mjecka t f  icjalns Iskrówka brzmi: 
Według komunikatu koa ii i i  
młędeysolm n>.*.j Dt G S i t ­
aka położeni* jest ni*smi*aio- 
no, K o t iac tf  r i i c i y m i c i i  o 
■Ugnąl io cel do którego dąftyl 
Obatdłi- bowiem* terytoriom, 
które powinno neleteć  d> Pol­
aki.

W  od zy sk an y ch  m ia s ta c h
BYTOM. (Orjenł). W s 

wszystkich po«i«tech, zajętych 
przes powstańców, panuje wso 
sow? led i porządek, do ese- 
go w znaczne! mierze przy- 
c*Vntss« tię s te r ta  obywatel­
skie, Niektóra miast* jak By 
tom, Zabrie , Króla sraka Hats,

Tarnowski* [Góry, odsyekssly 
już zapałn'6 wygląd polski. W 
rejoci* przemysłowym na licz­
nych budynkach kopalnianych 
powiewają polaki* sztandary, 
Nastrój wśród ludności polskiej 
doekonsiy.

O  n a s tę p c ę  K orfantego ,
WARSZAWA, (wł). Pan 

Wolny, któremu r ią d  powierzył 
tymczasowe kierown’ctwo Ko- 
młaarjzta pU bicy tow eg-, od­
mówił przyjęcia tego stanowisk?.

P o lsk i  z a rz ą d  [G< Ś ląska ,
BYTM. (EEx). W .P o w ­

stańcu1" cgłostioao rozkaz do­
wództwa grapy wschodniej w 
sprawie zorgaiisoweoi* r a n ą  
da  cywilnego na e b ts s r t*  za­
jętym przez powstańców.

R u c h  ko le  jow y n a  G  S lą  k a
BYTOM. (EE). W iedze 

powstańcie uruchomił? dotąd 
45 par pociągów osobowych, 
które kur.ufą począwszy od 
Namysłowa a t  do Odry.

Linja demarkacyjna 
na terenie powstania,

SOSNOWIEC. W  uzu 
pełnieniu wczorajszych de 
pesz o wstrzymaniu dzia­
łań wojennych powstańców 
i układzie jaki zawarty zo­
stał pomiędzy Komitetem 
Wykonawczym, na czele z 
Korfantym, a Komisją R zą­
dzącą Eotenty donosimy, 
żo wyznaczona tymczasowa 
linja demarkacyjna, oddziei 
łająca walczących idzie 
wzdłuż Dzieżgowśc, następ­
nie na zachód od Ujazdu, 
dalej na zachód od Wiel­
kich Strzelców i wsi Fo- 
sowskiej, zostawiając D o­
brodzień (Gutentag) po nie 
mieckiej stronie. Następnie

linję demarkacyjną tworzą 
zachodnie granice powia 
tów Lublinieckiego i Olesi 
kiego, az do miejscowości 
Szlacheckie Odlęże.

W  myśl umowy powyż 
szei; wojska francuskie prze 
sunięte zostaną poza w y­
znaczoną linję demarkacyj­
ną, powstańcy zaś obejmą 
miejscowi ści znajdujące się 
w obrębie tej linji.

Również i władze ad­
ministracyjne przejęte być 
mają przez władze polskie 
W drodze amnestji nastąpi 
też prawdopodobnie i obu­
stronna wymiana jeńców

Co odpowiedziała Francja Niemcom.
BERLIN (wł.) Rząd fran 

cuski w odpowiedzi na no 
tę Niemiec, przesłaną 4 b. 
m. do Paryża, Londynu i 
Rzymu w sprawie „ zabu­
rzeń* na G. Śląsku podi 
niósł charakter tendencyj­
ny i nieścisłości faktów 
przytoczonych w nocie. 
Podkreślił też, że powstań­
cie wywołane zostało przez 
ogłoszenie rzekomych u- 
chwsł Kom. Międzys. w 
sprawie granicy polsko *nie 
mieckiei, jakie znalazły się 
w dziennikach niemieckich 
Oddziały okupacyjne speł 
niły s wój obowiązek, czego 
wynikiem jest znaczne po 
lepszenie sytuacji na G SI.

Siły policyjne były p o ­
większone, i w tym celu 
zarządzony jest na miejs­
cu werbunek. W  tych wa­
runkach górnośląska K o­
misja Międzysojusznicza 
nie odczuwa potrzeby żad 
nej pomocy zewnętrznej. 
Ponieważ komisja ta, w 
myśl art. 88 traktatu  wer 
salskiego, posiada na tych 
terenach pełnię władzy, aż 
do ogłoszenia uchwał Rady 
Najwyższej, przeto oddzia­
ły Reichswehry nie mogły­
by przekroczyć granicy 
śląskiej bez pogwałcenia 
traktatu  wersalskiego.

ytnglja zmienia front...
W ARSZAW A (wł.) W  

kołach dyplomatycznych 
Londyna utrzymuje się po 
głoska o zmianie stancwis 
ka  Lloyda Georgea, w spra 
wie górnośląskiej.

Jest on zdania, że 
sprawa ta  ze względu na 
na swa wagę i wobec prze 
widywanych dalszych roz

ruchów na G. Śląska, jeże 
liby nie zapadła stanowcza 
decyzja Ententy w myśl 
woli ludu — musi być 
jeszcze raz gruntownie i to 
jaknajszybciej zbadana. (Na 
reszcie Lloyde George zro 
zuaiiał czem grozi zbagate 
lizowanie sprawy G. Śląs­
ka — Red)

Sprawiedliwe glosy włoskie.
RZYM. Havas Solini 

broni w „Popoło d ‘Italia* 
tezy polskiej co d o p o d z iaT 
łu G. Śląska i wyraża prze 
konanie, że teza niemiecka 
nie może się utrzymać na 
podstawie traktatu wersais 
kiego.

Jak  donosi „Eclair**, w 
ostatnich czasach zaznacza 
się godna uwagi zmianśa 
w polityce Włoch w sto­
sunku do Niemiec. Koła

kierujące Włoch zaczyna 
ją sobie zdawać sprawę z 
niebezpieczeństwa polityki 
pangermanistycznej.

Widmo pangermanizmu 
nie jest tylko straszakiem 
imperjalistów francuskich, 
lecz jest realnem niebezpie 
czeństwem, gdyż większość 
narodu niemieckiego nie uz 
naje traktatu wersalskiego 
i marzy o dawnych Niem­
czech Wilhelma.

Przislltn ie gabinetowi 
v  l i in c z ie b .

BERLIN. (EE ) Spr««rt u* 
tw or is t i*  g tb lau ta  poŁoit*|e 
w isw isissaitr . Dotychcssi aa 
wcięcia edsiału w rsę d i is  wy- 
raili* zgodę citm iscks partja 
ludowe, naiodow* i cięśó- da - 
mokratów, Najaktualnieji;ą  wpr* 
wa obok tworaaoia gabioatu 
j*»t ultimatum E i t* n t? { n* k tó ­
ra  wymieciona partię zgtdaają 
•ię s więkisami lsb m aiajisa- 
mi saatrsaśaoiami, mtjącami 
cbaraktar racsaf polityczny n i l  
akonomicaay.

Zagadaianiam do tfchc ic i  aia 
ron tr iygc ię tam  jta t  crpawa 
zajęcia zagłębia Kuhry,

M .źaa  p rzypaiscrać, i* bę* 
d«i* uiwo-seny gabinet koali- 
cyjsy oraz, i a  ultimatum E i -  
tanty będii*  przyjęta. Amba­
sador nśamiacki w Paryża Ma- 
j t r  ni z p od ją ł t łę  mi»ji utwo­
rzeni* gabiasto. Zadani* to 
przypadnie prawdopodobsfa 
StrtecmanaaKi, o iia w ostat- 
ale) chwili ni* zajd* ai*ocs*ki- 
waa* zmiany,

D iakaije  nad aprawą gór- 
ncś!ą»ką parlament cdłoż?i do 
cza*a utworzenia nowago^sądtr.

Bolszenici i B isarabjt.
KISZYNIOW (Rpra). Mtaja- 

cow* afery rządowa xaniapo- 
kojoaa aą w na |w yiisym  atop- 
niu agitacją bolazawicka, które 
przyjęia w oatatnlcb e ta tach  
zaatraazając* rozmiary. Cięgla 
od*swy drukowana w językach 
mołdawskim i roayiskim roz- 
rzneau* aą jwśród chłopów, W 
odezwach poruszana »ą również 
■prawy narodowościowa, W 
ciąga ostatniego tygodnia wła­
dza ramuńeki* (doksa iły  licz­
nych aresztowań; uwięziono wie 
la komaoiatów, którym dowie­
dziono otrzymywani* stoionków 
s stowarzyszam Rakowskim".

500 koB uw Iśw  3ubajd |o»i- 
oych p rz iz  U osivę

RYGA (Rpra). |W ła d ia  ło­
tewski* ustaliły, ż* na tarytor- 
jam Łotwy precaj* obecnie 500 
komaniatów, aaba?djowaaych 
prsea rząd moskiswski.

Zmian) w niszs) dfplanacli.
WARSZAWA (talef.) We-

diug cbi«g«jacych poglossk 
tn s jjca  poeia p jh k ie g o  w Wa- 
t ikan l*  ma zająć potsl Sejmo­
wy dr. Al H*lbas a calem j a ­
go n t jwaSniafssym byłoby z a ­
warci* konkordatu  & Watyka- 
a ^ s ’l W m'ejsca posła pc-hki* 
go w Barlitti* ma być powoła­
ny Ał. L fd a tc k 1.

Ke8Z(a ufrzymtmia v  Polsei 
zmniejszył) s i t  o 4,6 prse.

W ARSZAWA Komisja .dla 
badsń  k c i i tć w  utrzymania 
utwierdził*, ż$ koszta t« w mię 
siąca kwietnia w porównania 
z m*esi*c*m marcem smaiajezy 
ły się o 4.6 p ra c

Król grecki sk łtd i keromf.
ATENY Z powoda ostatnich 

niepowodzeń na froncie tarac- 
kim która mogą zamienić się 
w k lętkr, król grecki, Konttan- 
tya, ma zamiar zgłosić złoże- 
cis korony na rx«cx ayna, o 
ila koalicją na to cd-ishtaby 
Grecji poparcia rdl* atrzymania 
Smyrny (miasto w A tji  Mo. 
n sd  brreg itm  morzn Sródziam 
R*go). W 'tym cela wyjeżdża 
Błąd do Paryża i Londynu pre­
zydent ministrów greckich G a- 
nari»,



Powszechny spis ludności
dnia 30 września 1921 r.

K U R J E R  Z A G Ł Ę B I A  czw artek <*nła 12 m d i  1921 rckn. 3

WARSZAWA, 9. V. 
Na dzisiejszem posiedze­
niu sejmowej komisji ad 
ministracyjnej postanowio­

no dokonać powszechnego 
spisu ludności Rzeczypos­
politej. Spis ten odbędzie 
się dnia 30 września 1921 r.

C zukli f e n o l i  o tk rocztilu
Ich n j i k  u  G. Śląsk
PR aG A  (PAT) C ia*kie Bib 

ro p.i<ow» dowiadujemy aię 
«  strony kcmpaUntoef, że » i«  
domoici różnych dsienaików 
zagranicznych, jakoby wojska 
cienkie przekroczyły gren-cę 
cel*® ic tuw encji r-e G órntm  
Śląsko pozbawione są w izslkiej 
podstawy,

PositdienlB koslicylBfcb 
koftlrelirów

BYTOM (PAT) PiizuR ale- 
micckie donoszą, t a  onegćaj 
odbyło tłą  w Opola p o iitd se-

ni# waiystkicb koalicyjnych 
kontrolerów powiatowych w 
•prawie obecne! cytaecji aa  G, 
Śląska.

Cały powiat ip o l s i i  i  ręfcicb  
p o w ifiścd w .

BYTOM (EE). „M orgenpott" 
p td i j t ,  i* m iiito  Opole js tt  w 

rękach ciamieckicb, eatcm iat 
pow iat cały zajęty j**t p rsas 
powattńców , którzy podsowcfą 
>ię coraz bliżej do Opola.

Z i k l i l  J l a d u r s k i
S .  P E Ł K A

SOSNOWIEC -  POGOŃ, DŁUGI 36.
POLECA:

Tarki do prania bielizny z odpo- 
wiedniemi zakładkami cynkowemi 
oraz blachy karbow ane do nich 
Kociołki do gotowania bielizny i 
celów gospodarczych że lazre  i 

ocynkowane
W iadra ocynkowane ,i żelazne. — Bańki blaszane na naftę, 
olej i mleko. — Oliwiarki do smarowania maszyn i t. p.

C eny p rz y s tę p n e .  C enn ik i n a  ż ą d a n ie .  1621

STOI. SP02YWCZE PMCO«IIKtiNT-« .Hr REW £
SOSNOWIEC, ul. Staszyca 7 (dawniej Katarzyńska) K 

poleca hurtowo i detalicznie §!l

wyborową czekoladę I
fabryki i |M . C z a p l iń s k i  w W arszawie", |

po cenach fabryczeych bez żadnych zwyżek.
Towar znajduje się stale na składzie, !77*

P o w szech n e  T o w a rz y s tw o

E ltk lr jc z t i  a  So s io m ii
poszuka e pracownika
handlowego

obznajmionego z w ysta­
wianiem rachunków i kal- 

__________kulacją. ~ 2192

\P/I5TfldoOBi)Wl/l
F A i G .  P A b

Daje lakierowy połysk 

Deszcz nie zmywa 

Skóra staje się miękką 

Chroni od wilgoci i pękania,

WARSZAWA, 
G rzybowska Ni 40.

2124

■ r a S n g M B T C T lS M C T S
Choroby żołądka 
kiszek, nerek, 
obs trukc je ,  he 

morojdy

radjkalsie leoią

S z iijc ir s k li  gorzkie zioła
D r. B a u e ra  2494

i  marką Kogut. Spriedij* apteki 
i składy hurtowo

Sosnowiec skład ap. Jagiełłowicz

-  - u o o e e o o o f t o o e e e o o G O G o a i
S sitw iK tle  Tow. WzijiRHse Krndyto *

(ulica T a rg o w a ,  Nr. 12 róg M ałachowskiego)
podaje do wiadomości pp. członków, że w poniedzia- 
dnia 30 maja r. b. o godz, 8 wieczorem odbędzie się

Ogólpe zebranie
Członków Towarzystwa,

przedmiotem obrad będzie 
zam iana na Bank Miejsce

likwidacja T wa ewent. 
zebrania będzie ogłoszone.» o 0o o ? * » o e o s x

Magazyn galanteryjny
P. Kucharski

SOSNOW IEC W arszaw ska  14
poleca na sezon letni wszelkie artykuły 
damskie i męskie oraz pantofelki białe i 

białe pantofelki do Komunji śwczarne

I S
MWss
MW
MW
MW
MW
MW

Przedsięblorilfi? Blattarsko-hterskis 
f t d a m a  J 4 « s s e ę a

P o g o ń , Ś red n ia  15,
Przyjmuje wszelkie roboty w zakres błacharstw a wchodzące 

jako to krycie, reperacje i smołowanie dachów.
Posiada na składzie wanny nasiadówki i t. p;

____________________________ 2091

Z powodu przybycia małej ilości członków Koopera­
tywy na Ogólne Zebranie w dniu 5-go bm.

ZARZĄD

K npsnfywj Pracowników Państwowych 
Komunalnych i Nauczycielstwo

w Sosnowcu,
12 maja b.r. o godz. 6 ej po południu 

ul. W arszaw ska Ns 5 odbędzie się
zawiadamia, że dn. 
w lokalu „LUTNI"

I

Ogólne Zebranie
członków kooperatywy

z następującym  porządkiem  dziennym'. 
Zagajenie posiedzenia.
Odczytanie protokułu z ostatniego zebrania. 
Spraw ozdanie Zarządu,
Sprawozdanie Komisji Rewizyjnej,
Podział zysków,
Zatwierdzenie budżetu na rok 1921,
Przystąpienie do Związku Rewizyjnego i Związku 

Kooperatyw (Zespół),
Powiększenie udziałów i wpisowego,
W ybór jednego członka Zarządu i 7-miu członków 

Rady Nadzorczej,
W olne wnioski.
Na zasadzie § 25 S tatutu Kooperatywy, Zebranie 

będzie prawomocne w I-ym terminie bez względu na 
ilość przybyłych członków.

W ejście na salę za okazaniem książeczki człon­
kowskiej, wydanej w roku 1921.

Praw o głosu mają tylko członkowie z pełnym 
udziałem (Mk. 250).
2175 ZARZĄD.

1)
2)
3)
4)
5)
6)
7)

8) 
9)

10)

I

r ALIMA

V

Je s t najlepszym  MAIŁEM roślinnym  zastępu je  w zu­
pełności MAIŁO.

C odilsM iie św ież o  w yrabiane
TOIN. AKC. LIBAŃSKIEJ OLEJARNI 

(daw niej KIELER)
2167 WARSZAWA-PRAGA, G0CŁAWSKA 9

Telefon  15-98.

P r z i i s l i i l d i l  u  Z ig lą k lt D ąbrow skie: J . BUKOWSKI —  ZAWIERCIE.

Piękną cerę
osiągnąć m ożna) j 

przez  użycie

krem u „ERI
który usuwa piegi, pry 
wybiela i wydelikatnia

X X X X X X ^ X s d

G a rb a rn ia  „Sosnowic!
w  Sosnowcu ul, W ysoka dom 
Skiego posiedB na skłsdzie sk 
t°w e  (chromy i giemzy) oraz 
|e  do wyprawy skóry surowe,

K upię  ł ó ż k o  
żelazne sk ładane w dobry# 
Wiadomość w adm inistracji 

Zsgłębia*

P o trz e b n a
młoda pam fenka, k tó ra  ma 
kw alifikować się na bufetci 
domość w K urierze

K toby  w iedział
gdzie m ajda j*  się części urnej 
biura b. A gentury  Celnej N*1 
akie), jak rów nież sp rzę ty*4  
książki z bibljoteczki itp , y .V  
zarządzającego biurem Bruno1 
Drzewieckiego, proszony jest I 
we za* iadom ienie do Ajencji 
w Sosnow cu W ar, Dyr. Kol.

Mieszkania
3—4 pokoje z kuchnią 1 wygód 
szakulę od 1 Upca lub sierpni 
ty  do A dm inistracji K urjera po 
arkanie* g j

Buchalter,
bilansista z w ielo letn ią p rak ty  
dający Językami, polskim, nie< 
i rosyjskim, poszukuje posadj| 
Zgłoszenia do K urjera p ed  , 
ter* U,*

Świece
do Komunji św, i kościelne i 
*1. Kościelna 4 P ie tr K olton »

Dwie"
maszzyny S tagers w dobrym 
ap ara t do piw a 1 pompka do 
row er do sprzedania S ienow k 
Nuwsl ________

lunęła i papa.
do sprzedania oraz krycie i t* 
dachów  B. Pełka Pogoń Długi
    10Ó

Skradziono
w K rakow ie paszport niem leck 
pow ołania w ydaną przez PKlł 
dżinie, bilet wojskowy rosyjski 
tow anie od portre tu  wydali' 
D eressiewicza z K rakow a poki 
wie z RPG. kartę  urlopow ą 
H r, R enard  na im ię. W łsdysłs! 
czorek 1500 mk. i portfel

7 * T  Zaginęły
2 książeczki żyw nościowa j c* 
wydane przez T-wo Hr. Renard 
Ju l j an Krawczyk. Łaskawy 
raczy zwrócić do K utjara

ZgUDiono
pasport w ydany w  Zawierciu 
pow ołania w ydaną w jNowors 
na imię Naftalo G ulsztain pert 
m k gotówką

Zaginęła
książeczka chlebow e w ydani 
T-wo Hr. R enard  na imię F r l  
Biały. Ł askaw y znalazca racz! 
cić do Kurjera.

Zgubiono
kon tro lkę żyw nościow ą wydani 
M agistrat m, Sosnow ca osój^g 
Sapringer Haim

Zaginęły
k on tro lk i chlebow a na Imię 
Szapiro i A bram a Szapiro

Zaginęły
3 kon tro lk i w ydane przez I 
m, Sosnow ca na imię Zofja ] 
Ju łja  Mazur, A gnieszka Zachw

Zaginęła
kontro lka żywnościowa wydal 
sklep N r. 6 na imię Frankow s 
ciszek.

W ydawcy:JSpółka W ydaw. „Kurj. Zagł.' ^Tłocznia „Spółki j W yda w. <(Kurj.ijZagł.‘‘. Redaktor: ̂  Józef JMacIejoll^j


